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ŻOŁNIERZ POLSKI SYMBOLEM NASZEJ NIEZALEŻNOŚCI 


Ciężkie i bolesne koleje przechodził nasz krej w czasie tej 
wielkiej i tragicznej wojny.Nie tylko przechodził.,Przechodzi je 
nrdcl.Nigdy jednak, nawet w czasie największych klęsk i niepowo = 
dzeń nie przestał dzwięczecć polski oręż w walce o wolność, Zaled= 
wie się skończyło walka z wielckrotna przew.gą niemiecką na zie 
mi'ch Rzeczypospolitej, już wojsko polskie we Francji gotowalo się 
do boju na froncie zachodnim,a w kraju rozpoczął się organiżow::o 
zbrojny ruch oporu,Upnudli" Froncje.pPolskie wojsko przeniosło się 
do Anglii i odegrało w obronie Wielkiej Brytrnii wielka, bohater- 
ską rolę.a potem na wszystkich polach bitewnych przez długie late 
wywalczeło wspólnie z Sojusznikami zachędnimi et:.py dobr ego za - 
służonego mw.yciestwa.Polskie lotnictwo, polsk. marynarkt., polskie 
siły lądowe byty na ustech ecłego swiata. jednocześnie w kruju 
trwcła nieustcejącz,z cięta wojni. oreżna z okupantem, ukoronowane 
bezprzykłiadnym w swym bchaterstwie powstaniem wrszowy 


To tez wszyscy nasi pr.wdziwi Sojusznicy-zwłaszoza w momeh= 
t.ch,gdy nad Polska gromadziły się chmury polityczne = nie szczę- 
dzli zasłużonych dowódow uznania,podziwu i wdzięczności dle ġol- 
nierza polskiego.Przede wszystkim w chwilech,gdy trwający od paru 
lat zatarg polsko-rosyjski przybiere4 na ostrości-s« juszniczy me- 
żowie stenu i dowodcy wojskowi dawali wyrńz swym przyjsznym uczu= 
ciom dle «rmii polskiej,Komunikaty wojenne Sojuszników byly prze- 
pełnione wisdomościnmi o czynach polskich oddzialow.Roaumieno bo- 
wiem dobrze,że nasza wola istnienia jest najlepiej reprezentowa = 
nc przez wojsko,które walcżylo bez ustanku,bez wa haniea,stwarza = 
jąc dle rziydu Rzeczypospolitej najmocniejsza podstawę do jego po- 
litycznego działania.Tak było i tak jest nadul,A wiec ufajmy! 


TAKTYK/. SOWIECKA W POLSCE 


Jest rzeczą zrozumiałe, ze w myślach i rozmownich pie, 2 po- 
wriceemy do sprawy losów nuszego kreju.Styszy się rożne poglądy.Na 
przykład niektorzy powiadajr tuksCzy Sowiety chcą napruwdę zagar- 
naé Polskę?Gdyby chcialy,mogłyby przecież zrobić to od razu,wpro= 
wadzujec nę cesdiej linii rzady komunistyczne i przemianowując Pol- 
skę ne radziecki, republikę,Tymozusem widocznie Sowiety nie- mają 
takiego planu,bo stele głosza,że Polska ma być niepodległa i de- - 
mokr:tyczna, Co więcej,spotykamy tam w"rządzie"*lubełskim,w adminis, 

stracji,w różnych instytucjach i orgmizacjach n:.zwiska ludzi,kto 
rzy na pewno nie są komunistami,Po cóz więć Moskwa grałaby . taka 
komedię? A 


Odpowiedź nie jest trudna.Gra w otwarte karty byłaby w tej 
chwili dla Rosji niewygodna i niebezpieczne.Folityka sowiecka mu= 
si do pewnego „stopnia l*czyć się z opiniz swiata, a szczególnie 
Stanow 4)sdnogzonych i Anglii. Rosja spustoszona jest przez wojnę; 
i jak nie wygrzłaby .jej bez oLvic, miej pomocy materi.lnej swoich 
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poteńnych sojuszników, tak potrzebuje tej pamocy 
w odbudowie po wojnie.Dlatega Rosja musi działać nstroźnie,bodđaj 
pozornie dotrzymując Karty Atlantyckiej,która podpisała,oraz zobo- 
wiazań,przyjętych w lloskwie,Teheranie i w Jałcie. Otwarte i ofic- 
jalne vrzyłączsaie Polski do Związku Raózieckiegu wywołaloby dziś 
burzę o grożnych skutkach.i:le - powiada się w Moskwie --.co się od- 
wlecze to nie uciecze Wszystko dz się jeszcze zrobić tak, że nikt 
nam zlego slowa nie powie, 


Przed kilku miesiącami były ambasador amerykański w Moskwie, 
Bullit,zwrócił uwagę na szczególny sposob postępowania Sowietow w 
krajech zajętych przez armię czerwoną. Sowiety - pisze ambasador 
Bullit - przekonały się w latach 1918 - 1921,że nie należy wpro- 
wadzać pełnych rządów komunistycznych tam,gdzie komunistów jest 
małc, a ich wpływy są znikome,Tak było na Wegrzech w r.1919.liime 
terroru i pomocy ze wschodu rządy te nie zdułały się utrzymac,po- 
nieważ siły narodowe i niepudległościuwe ckazaty się mocniejsze ,„ 
Rządy koministyczne trzeba więc metodgcznie przygotowacć.I to wias- 
nie - pisze dalej Bmbaseior Bullit - robią Sowiety w Rumunii ,Jugo- 
slawii,Finlandii i Polsce,gdzie komunistów zawsze była znikoma ga» 
stka.Dziś wszędzie tam sa rządy niby dem>kratyczne,zdażone nie tyl- 
ko z komunistów,rzady ,któvo nie przeszkadzają partii komunistycz- 
nej w zdobywaniu członków i wpływów.Nie przeszkadza je, tekże,lecz 
owszem pomagają w lixkwidoyaniu pod rożnymi pozorami żywiołów anty- 
sowiegckich,Wyniszcza się inteligencję, usuwa świetłiych przywodcoów 
robotniczych i włościeńskich,tępi ż.*«nierzy Armii Krajowej.2z pew- 
nego dnia „gây komuniści staną mocno ne nogach,e ich przeciwnicy 
przestaną istnieć, Moskwa nakaże zrybić"wybory"do Sejmu. Z tych 'wy- 
borów " powinien w/g rachunku rosyjskieg: wyjść "Sejm",który jeđ- 
nosłośnie i z zapałem uchwali przyłaczenie Polski do Związku Šo = 
wieckiego.Tak juz było na Litwie,botwie i w Bstonii.A wtedy cokol- 
wiek powiedzieliby Anglicy i Amerykanie ,Moskwe zawsze odpowie,prze- 
cież sami Polacy tax uchwalili ! 


Na tym polega sowiecka taktyka „Stera sie cna us pic 
czujność cpiniżi świa % vw e j;,tworząc pozory da= 
mokratyczne i pod ich płaszczykiem robiąc awoją robotę, Tylko,że 
z tym usypieniem czujności już się jej nie bardzo udaje.Jak dowo- 
dzą głosy prasy angielskiej i cemerykańskiej, a także ostatnia mo- 
wa Churchilla-komedia sowiecke zostala przejrzaneę, d> spodu. I nie 
dając sie łapać ani na rzekoma"niepodleglość"Polski ami na jej 
"demokratyczny rząd ",Lomdyn i Waszyngton występują z pierwszym , 
poważnym ostrzeżenie m, ; ` 

Jeżeli mimo to możnė jeszcze spotkać Polakow, wierzących w 
szczerość i uczcivość sowieckich zamiertw wobec Polski,to są to al 
br ludzie,którzy cheą być oszukiweni,albo ludzie złej woli, lbo 
tak krotkowzroczni,że nie odrozniają malowanej dekoracji od praw - 
dy,tak długo - zż uderza c nią nosem. 


RZĄD POLSKI w LONDYNIE JEST RZĄDEM LEGALNYM 


_ 0d jednego z naszych ezytelników,który siedząc od 5 lat w 
Niemczech,czytywał tylko gazety niemieckie a nie miał sposobności 
słuchac polskiego radia,otrzym=liómy list z zapytaniem jaką drogą 
powstał rząd polski w L.ndynie? Pisze sn nem: 

A "Przecież w roku 1939 Prezydentem Rzeczypospolitej był p.Ig- 
nacy Mościcki, a obecnie w Londynie jest nim p. Władysław Raczkie- 
wicz.W roku 1939 na czele rządu stał gen.Sławoj-Składkowski,a w 
Londynie polskimi premieremi byli kolejno: gen.Sikorski,p.liixołaj- 
czyk i p. Arciszewski, Gazety niemieckie twierdziły,że rząd polski 
w Londynie jest " klika semozwanczą",taka sama jak Komitet Lubelski, 


Ne IB, oeaiei i moi POLA KO moon a w Z 
Jestem powien,że twierdzenie gazet niemieckich jest kłamstwem i,że 
rząd polski w Londynie jest naszym rzadem pruwowitym.Inaczej nie 
byłby przecież uznawony za rząd pwawowity przez anglie,Amerykę , 
Francje i inne pańsńwa. Ale ckcialbym wiedzisó,jaka drogi rzad tan 
powstał! a S 

Ponieważ i, innych Czytelnikow może interesować ta sam3 Spr2- 
wn,odpowisdź na powyższy list umissczczmy na łamich naszego pis- 

De 

Oczywiscie rząd polski w Londynie jest rzędem legalnym.Dzie- 
je jego uformowanie się 4 nostepujnce: w konstytucji,obowigęzują= 
cej w Polsce od roku 1975,4rtyxul 15--%y vrzmi jak nastepuje:"Pre- 
zydent Rzeczypospolitej korzysta z uprównicń osobistych, stanowia- 
cych jego prerogatywy". Bł swf artykuż wylicza po kolei te uprawnie- 
nia ssobiste Prezydent£, a Środ nich i upra nienie uzestepujące : 

WyyznxópBzgni é aN eE wojny nas- 
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Korzystając z tego uprzwnienia, Prezydent Ignacy Mościcki 
w początku 3 -g0 tygodnie września 1939r.wyznaczy.ł na swego nas ~ 
tepce p. Wiadystawa Rzczkiewicza , bylego ministra i wojewode.Kil- 
ka dni poźniej Prezydent Mościcki , by uniknąć dostanin się do 
niewoli sowieckiej „przekroczył granicę rumnanską.Znałazłszy się w 
Rumunii złcżył awoj urzaa.lym sposobem nastepcą jego został auto- 
mażycznie p. Raczkiewicz i sprawuje urzydć Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej po dziś dzień, 

Rząd gen.Jikorskiogo; a po jego tragicznej smierci,rząd p.Mi- 
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kiewicząw sposób przewidziany przez prawo Tak wiec arowno Prezy- 


dent Rzeczypospolitej w Londynie, jak i rzyd polski w Londynie 68 
włŁadzszmi 1. a galin ymi. Xto ich nie uznaję,ałbo kto 
tworzy, po oston? gnetow ościennego mo cars'tw.;,samozwanczo, Zwro- 
cony przeciw niemu sBónitótj " rodzeju"kRomitetu iubelskiegoyprze- 
niesionego ostatnio do Warszawy i bezprawnie przemianowanego na 
"rząd tymczasowy”, — ten występuje przeciwko prawowitemu rządowi 
Polski; ten,zwiżywszy tragiczny, wymag.jący skupienia wszystkich 
sił okres wojenny  występujs przeciwko Polsce, iako takiej. 

Oczywisci „e wolno jest grupie politycznej,m.jącej inne,niż 

żąd poglądy,dzżyć do tego by polityka rasau uległa zmianie ,%Lbo 

HY “inne odoby zostały mianowane calonkami rząłu itd. .Ale wolno tò 
jest czynić tylko rodkami przewidzianymi 
przez pr «wo „Rzecz znomienn.,że obecny rząd p.*rciszęw- 
skiego składa się prawie w eułcaci z osób, które przed wojn: nale- 

zały dg opozycji i które w r. 1939. bydy przeciwne wprowadzeniu 
nowej konstytucji. nawet w składzie rządu dewni więżniowie z 
Brzesciz.kle dzisiaj urzęduja oni na podstewie tej własnie konsty- 
tucji gdyż jest to konstytucja peawnie o b o- 
wiszu jaca , Można bowiem także dążyc do zmiany obowiazu- 
jecego prawa, a więc i xonstytucji,ale nie można nie uznawać pra- 

m obuz je gwaicić, „dopoki ono obowiązuje.N. sewatualną zmianę kon- 
stytucji będzie czs po wojnie.Będzie mogł dokonać tego nowy sejm, 
obraky przez powszechne ¿demokratyczne głosowanie. 

"Komitet Lubelski" po prostu ogłosii ,że nie nana je konsty= 
tucji m r. 1935, a uzneje tylżo konptytucję z r.1921, k07BBJ9 
na tez, temat jest miejsce w sejmie, p retwomocn i e ob: 
rannym, & nie w somozwańhczych wystapienidch osób,ktorych PTZ. 
ciez nikt nie upowazn i 

A przy tym = Śdowładkńi "Komitetu lubelskiego" o konstytucji 
z r. 1921. jęst tylko ezeza gadaniną, "komitet lubelski" tek samo 
nie uzneje konstytucji 2 r. 1921, jak toj z r. L1935.Gdyby J^ uzna— 
wał nie narzucałby a”rodowi swej woli, bedne mała grupką p ale - 
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0h Ga wdiększoś$ ama ro du. Konstytucja z r.1921. 
zgoże nie przewiduje tworzenia çisi w rodzaju " Komitetu Lubelsk- 
k: ògo". Rzecz jest w tym,że"Komitet Lubelski" się ns wolę narodu 
polskiego nie oeląda.Jest on placówka, i narzędziem obcego mocarst-. 
wa — i niczym więcej.Natoriast LERA -Fi E E E A w -10 n- 
daynie jest 1stotanaym r „ae m n i e- 
porady sSz% ef ża DAR GR. RE 7 1 PO JĄ k i KK OW WU 
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SPROSTOWANIE, W związku z naszym artykułem "Co robia po.skie 
stronnictwa politycz zne " dodajemy, źe w skład rzędu polskiego w Lon- 


dynie wciodza,prócz przedstawiciteii P?S 1 SN , Mec Pray SGM 


W: Pracy pp.Kuśnierz i Sopieki.W swoim czasie dotarta do 
nas wiadomość ze Stronnictwo Pracy wys tąpiro z rzadu i przyłączy 
ro się do) Sruzy p. Mikołajczyke.Jak się ok:.zuje, wiadomość ta się 
nie potwierdz: 


SYTUACJA SIĘ WIZŁA 

W toku obecnej wojny io się tyle zjazdów, konferencji 
i narad miedzysojuszniczych,iż wydawzsło się,że skoro tylko w Burow 
pie dziła przestane. granieć, wszystko będzie gotowe, a życie po- 
kojowe ruszy z miejscem, jako 2e wszystio zostało uprzednio juz u- 
planowne íi uzgodnione» 


Były to nadzieje złuine,Nie załatwiona bowiem jest jeszcze 
sprawa polska; nadto zg% im taraziej oddzlemy się od końca dzia ~- 
tar wojennych tym więcsj wyłenia się sporów i zatargów, tym bar - 
dziej wzmagają się trudności. polityczne w obozie aliżnckim, , 


Ostatnio rozgłdsu nabiersja dwa takie zagadnienia: sprawa 
Triestu i sprawa Bornholm. Triest jest ważnym włoskim miastem 
portowym, położonym nad Morzem Adrietyczim; Bornholm zaś duzą wys= 
pa dunska w zachodniej części. Morza Bałtyckiego. Triest zajęły ju- 
gosłowie ańezie vojske. przyjaznego Sowietom marszałka Tito; na Born- 
holmie lđtowaiy w dniu kepitułecji Niemiec wojska sowieckie. Wpraw= 
dzie pod nacis AA flot ty brytyjskiej Tito wycofał swe wojska z 
Triestu, ale uszdowił sie tak, ża każdej chwili może znów ten waż 
ny port zającyfBornholuc zaś oddziały sowieckie się nie ruszają 
tak „ jakby ta duńska wyspa miała podlegać okupacji.Obię te spra- 
wy narobiły dużo hałasu w świecie.lrudno przewidzieć,jaki będzie 
ich rozwój i jakie załatwienie ostateczne, Na razie w ftnglii i A- 
meryce prasa wzywa swe rządy do ostrych wystapień i do nie-dopusz- 
czenia,by tax zwana"gokityka faktów dokonanych"stała się regula 
i nadal swięciła swe triunty o 


Polityka faktów dokonanych polega ne tym,że państwo ,które 
wyrządza krzywdę lub zżadeje gwali innemu - uzyskuje potem roz — 
grzeszenie międzynarodowe a nawet zatwierdzenie tego gwałtu.lly 
Polacy jesteśmy dziś aajbardziej w swiecie znaną ofiarą tej poli- 
tyki.Gdy w r, 1939. Sowiety obsadziły swym wojskiem niemal połowe 
obszaru Folski , a następnie uzgodniły z Niemcami swa granice na 
Bugu „Anglia i Ameryka ogłosiły ,że nie uznają tego zagarnięcia 
dojo. ziemi, albówiem " polityka faktów dokcnanych sprzeczne, jest 4 
z prawem międzynerodowym" sh: obg sig ytato później? W Jałcie Alian- | 
ci zgodzili się ne to,by wsehodn'ynasze grunice biegla linią Cur- 
zona,czyli uznaki za obowiezujący fakt przez Rosję samowolnie do- 
konany i zatwierdzili go. 
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i Gichęcońn. tak ustępliwym postępow.niem Anglosesów Rosja nie 
zzrzycida tuktyki stwarzanie fuktów dokonanych w politycse.lo też 
tym razem Rosja sięga za pośrednictwem zaprzyjaźniciego rządu m2r- 
sziiko Tito po Triest,to znicz; m wolny dostęp do Morzi Adrittyc- 
kiego; sm. zaś na wł*sn. rgkę zajete duński Bornholm,sk;,d panuje 
nad zachodnim Bałtykiem, 2% w szczegciności nud Kan'.łem kilonskim, 
Wystarczy spojrzeć nè m.pę,by zrozumied, jaki wagę moj; Triest i 
Bornholn dla mocsrstwa „które chciuwłobv opanować ceł nicem] Euro- 
pe, pod wpływami Anglosasów pozostowie li tylko wąskie zichodnie 
skr.wki naszcgo xcntynentu. ; 


Jezeli tedy do portu w.Triescie wplynełs flota brytyjska,to 
nie dlatego ,by ten port ur:stowić dte WLochow, tylko przede wszyst- 
kim w tym celu,by to ważne wyjscie na M.Srodziemne nie znalazło 
sie nawet posrednio w ręku mocarstwa, które tylko przypadkowo i 
przejściowo jest dzis sojusznikiem W.Brytakii.Pođobnie ostrego 
sprzeciwu ze strony Anglosesow spodziew'c się nalezy w sprawie 
auiskiego Bornholmu, Grs idzie o rzecz wielk?- o opunowinie Buro- 
PY. * , 
Ztozeło się od Polski.Przekonywaliśmy Anglosnsow ditugo i u- 
parcie,żw Sowietom nie chodzi ani o Biełomusinów jub Ukriinco' ani 
o kawa} przeważnie ubogiej ziemi, tylko o zbliżenie swego pinowe- 
niz ku Europię.zachodniej. Moze dopiero teraz,przy sprawie Triestu 
i Bornholma, świst zachodni wreszcie zrozumie,że mielismy raucję.lio- 
że też wreszcie użyje metod skutecznych,by pozońżyc ostitecznie ta- 
me wschodniemu imperinlizmowi.wW kazdym razie sytutcja polityczna 
w Buropie wikłs 1 gmatwe się po zakończeniu działon wojennych co- 
rag bardziej, * 5-000 000,: A ; ; 
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"POSZUKIWANIE RODZIN. Wobec tego,że "POLAK" obecnie już dosc 
regularnie sięga dc rożnych skupisk polskich w zachodnich Niem e 
azech, a jęst nodzieje „że sięgóć bęlzieę coraz dalej — przeto o= 
świertmy w miszym piśmie dział poszukiwań rodzin,krewnych,znajo = 
mych itp. Czytelnie piszne gd os zenia prosimy kiero- 
wać do Redakcji "POLAKA", Polski bòz Wojskowy w Doessel k.iaxrburgr e q 


BUCHENWADDE — POMNIK HANBY I MZCZEŃSTWA m 


Sprawa Buchenynldu jest dzis juz znin“ całemu swi tu i to 
bez "%pecjelnej propagandy, Suche fakty mowią same za siebis.Szcze- 


azir- przyniesie oscbna książki, któr. się wnet ukaże.N:. dzis wy- 3 
STN wyoięg z rejestru zorodni,opowiedziceny przez świńdków - o- | 
finry.O0to co mowie oficerowie,ktorzy dzięwi Dpatrznosci z życiem 4 
uszli z tej kazni, seb : i | i 
Oboż. w Bacheaw=lde z”łożono w r. 1934. ala komunistow niemiec a 
kich z zamintrem ich. wytępienia.Polożony nie--duleko Weimaru ne. od- i 
ludziu, dokad wiedzie tylko jedn drog. i jęden watki ma Kęt wolą R 
przez sk-s2ńców.eTu u stop 400 m. wysokisj gory konczyły się drogi "E 
bite,żelazne i s» . drogi życi. Tu na stokach góry © pózniej w œ- $ 
luściivh podziemnych wyrabiano rakiety V1 i 2, Klimat zabójczy » Ą 
Stłoczenie wieżniow nieprawdopodobne „obóz obliczony na 1500 komu - c 
nistów objął w kwistniu 1945. prawi: 150.000 więżniów wszelkich n3- h 
rodcwaści 1 rodzaju, Tu też w pobliżu była wylęgerni:. opruwcow; ` "4 
centrum wyszkclęnia SS,stąd wypelzeły te gody do tysiącznych obc r 
zów n " przeę Y Obóz typowy: beruki „posterunki i wieżyczki,dru- BC". 
ty o wygokimatpięciu, bezlik z sióków,story psów itd, Do 


Cechą wyróżnicjącz byt — dniem 1 nocą dymiący komia krem. — 7a 
orium (urzudzenie do spalenia zwłok, );+wyposeżonego w 12 pleców e 4 
í | 5 B À % 
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©." BOCA owe © BE WOK Nr.18, 
Przestał dymić dopiero z poczatkiem tego roku,ale tylko z breku... 
koksu.Odtad zwłoki ofiuwr poprostu rzucano do dołów.Ustalić ilość 
ofitor lub nazwiska to trud drremny,bo tysiące ni, rejestrowanych | 
przybyszów szły do kumieniołomów,skąd wracało tyłlk> nio-wielu.Inni 
ginęli w komorach gazowych lub w ujeżdżalni,gdzie st:'z lano im w | 
kurk.oNie.wielu przetgro 6-cio tygodniową kwarantanne w t.zw.małym 
obozie i przeszło do obozu dużego.Wieźnicćw oznaczano trójkątami , 
których kolor pańawał rodzaj przestępstwa.Litera na trójkącie mo- 
wiła o narodowosci:. 


KO SORKI Ł obozem? W zasudzie członkowie 
SS, w rzeczywistości funkcje obozowe piastowali komuniści nierieo- 
cy - "założyciele" obozu - a potem i komusiści innych n.rodowości. 
Byli oni penami życi: i śmierei,podsuwaij:;e do uśmiercenia ludzi s90- 
bie uiewgodnych,krzedewszystkim przeciwników politycznych,inteli - 
gencję i... robotników. Względy t:j nieliczncj"śtietanki"obozowej 
mogli pozysx.ć tylko ci,którzy mogli się sowicie opłacać zubranymi 
że sobe xosztownościemi.Do tych ostatnich należeli teź bogaci Zy - 
izi,bicdota żydowsk. giLęłn masami, 


Potwornym sposobem powolnego usmierernia były doświedcęzemia / 
robione przez lekatzy niemieckich na więźniach, Początkowo robiono 
je na własnego chowu lendyfach,pożniej jednak poczęto szanować 
krew niemiecką i zaczęto używać obcych. Pod pozorem leczenia zastrzy” 
kiwano ofirrom fenol lub ewipen „Działo się to w " doświadczalnym 
instytucie hygieny". 


Wyżywienie było takie,że ludzie przeujacy akordowo po 16 go- 
«zin na dobę nikręii w oczach „Waga meżczyzny przeciętniego wzro = 
stu juź po krótkim pobycie spaduła do 40 kg. Bardziej wyżici z 
ludzkie” uczuć więźniowie posuwali się aż do ludożerstwa.By jak 
nsjdłużej pobieruć z? zmarłych ricje żywnościowe,zwłoki przechpwy- 
wang jak długo było można w barakach, 


Osobny rozdmiał należy się typom niemieckich zbirów,Niezwy= 
kłym okrucienetwen odzntcza4ł sdękomendant obozu Koch,rozstrzeleny 
zreszta przez swoich za złtodziejstwa. Zasłynął on swą pomysłowoś— 
cia w kotowaniu wieęźniów.Jedn z kar było wieszanie ofiary za zwią” 
zane ni piecach rece;co po paru minutach powodowało utratę przyton- 
ności. Z2 próbę ucieczki więżnia przykuwano zimą do mru wartowni s, 
N2 śmierć wybowicjelkę nie dlugo trzeba było cezekać.0ficerów=jeń- 
ców,wprowadzanych do obozu za ucieczkę traktowano na równi z bañ- 
dytami „Tu zginęła grupa oficerow polskich z oflagu VI b Doessel; 
rtórych scawyteno-po nieudanej ucieczce.Kochowi nie ustępowała w 
niczym jego żona oraz inne tego type żony oficerów niemieckich 
Ona to wybierała sobie okazałe jednostki,możliwie z tatuażem na 
skórze i zamawiała sobie po "spreparowaniu " ich skóre,której na- 
stepnie używano nr. abużury,rękawiczki lib obicia mebli,W obozie 
było prawie 5 tys.dzieci.Częste były wypadki ,że z czaszek tych nie- 
szczęsnych istot opsawey robili sobie ~- popielniezki, 


Polacy liczebnie stanowili jedna z największych grup narodo -= 
wościowych „Liczba ich była płynna, bo na miejsce tysiecy zabija - 
nych napływały tysiace nowych ofiar.W kwietniu br, gdy Rzesza wa- 
Liła się już w gruzy,opziiwcy wywieźli jeszcze szereg transportów,z 
których ocalała mała tylko grupkayresztę po drodze wystrzelano, : 


Oto obraz jednej”każni w których, ono daiesiątki tysięcy 
Polakżw,A tracili nie tylko Ś$S-owcy, nidykófńuniści:Polaków mordowat 


nerdd niemiecki ! I to trzeba nam głeboko w pamięci zachowae, Bez 
roztkliwień,bez dramatyzowania! Na zimno i na zawsze , 

Buchenwaldę — tc pomnik hahby narodu niemieckiego a zarazem 
pomnik męczenstwa tych narodów,które naród niemiecki chciał"wyzwalaół 
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| Gp. nal t DDE s SP OR EE 1i = DR OEE S e a PO-ANGZRLUBKU 
PRZEZ RADIO = ten może korzystać z 15-t0 minutówych lekcyj języka 
angielskiegc,które nadaje RADIO LUXEMBURG codziennie a godzinie 
11,30 i 18,15, na falach: długiej 1300 m.; średnich s 373 ,307, 
285, 26Ls krótkich'+ 4941,31, 


SZYOWAG SWIECIE: 


ROZGRYWKI POLITYCZNE. Tm bardziej oddalamy się od końca dzia- 
tañ wojennych w Buropie, tym jaskrawiej występują różnice w poli- 
tyce Rosji z jedpej strony, a mocarstw zachodnich z drugiej.Gazety 
ańnns5losaskie stwierdzają wyrażnie,że Rosja nie zachowuje się tak, 
jak powinien szczery i rzetelny sojusznik. W azczężólności różni 
ce. zdań występują w sprawie polskiej i Triestu,o czym piszemy ob- 
szęrniej na innym miejscu.Ale nawet w sprawie okupacji Niemiec po- 
glądy wsrod sojuszników nie są jeszcze uzgodnione,to też inaczej 
ustosunkowują się do Niemców Anglosasi,a inaczej Rosjanie,przy 
czym wbrew cczekifaniom stosunek Rosjan do ludności niemieckiej 
jest 1agodniejszy,co'wygląda na to jekby Rosjanie chcięli ta dro- 
ga pozyskać sympatie niemieckie.Rzecz oczywista-wszystkie te nie 
uregulowane sprawy domagają się rychtego uzgodnienia,nie dziw za. 
tym,że coraz głośniej w prasie o konieczności szybkiego zjazdu 
Wielkiej Trojki, tj.Churchilla,Trumana i Stalina.Narazie obie 
strony czynia intensywne przygotowania i zajmują pozycje wyjścio= 
we do zbliżajacej się wielkiej rozgrywki politycznej, 


STALIN I MILOŁAJCZYK,W sprawie Polski dał w tym tygodniu 
oświadczenie marsz.Stalin.7 liscie do korespondenta londyńskiego 
Timesa Stalin vswisdczu ,że:14 owych 16 politykdw polskich aresz- 
towenych w Moskwie,nie było zaproszonych przez rząd rosyjski do 
pertraktowamia w sprawach nowego rządu polskiego,tylko że aresz - 
towano ich za uprawianie dywersji na tyłach armii rosyjskiej; 
2/że reorganizacja rzadu polsriego w myśl uchwał krymskich może 
nastąpie tylko w tym wypadku, jeski podstawą główną nowego rządu 
będzie Komitet Lubelski; 3/ że przyszły rzad polski musi ustosun- 
kować się przyjśnie wobec Rosji gdyż Rosja nie ścierpi uby u jej 
zachodnich gremio utworzono coś w rodzaju kordonu sanitarnego. 
Taka jest tresc oswiadczenie Stalina.Prase anglosaska uwaza os — 
wiadozenie to zu nowe utrudnienie na drodze do pomyślnego rozwią 
zenia sporu polsko-rośyjskiego,zwłasżcza iz stan faktyczny z aresż- 
towaniem 16 politykow polskich był inny,niz to przedstawia marsz, 
Stalin.-0os w rodziju odpowiedzi na oświądczenie Stalina dał w 
Londynie były premier Mikoleujczyk,który na zjeadzie ludowców po- 
wiedzieł,że nie stracil nadziei na pomyślne załatwienie spra 
polskiej na drodze dyplomutycznej i w sposob demokratyczny. lliiko— 
łmjczyk nie chce ,by przez Polskę szedł kordon sanitarhy przeciw- 
ko Rosji,ale równocześnie domaga się, by zachodnia granica Pol- 
ski zastała otwartą dla jej przyjsnciól. Nie godzi się na to,by 
w Polsee rządziła jedna pirtia „lub rząd komunistyczny,Mikołaj — 
czyk domega śię, by wytyczone zostały zachodnie grahise Polski o=- 
raz by wszyscy przebyw:.jący zagtenica Polacy mogli bezpiecznie 
wrócic do kraju.Wojska rosyjskie powinny być wycofane Z Polski a 
aresztowanych Polaków naleźaloby zwolnić+.- Tymczasem z radia war- 
szawskiego ida na cały swiat propagandowe informacje,zbyt mocno 
w swej formie przypominające typową propagandę z Moskwy.Według 
tych wiadomości w kraju panuje jednomyślność Oraz entuzjazm dla 
wszelkich poczynan Komitetu DLubslskiego,Co o tej jednomyslnosci 
sadzic,wiedza doskonale demokratyczne społeczenstwa na zachodzie; 
to też gazety angielskie i amerykańskie oraz szwajcarskie wysmie- 
weja sie z tego propagandowego wychwalania reżym, lubelskiego w 
Pońasce.idielki kongres Polakcw «merykańskich,który obradowar w 
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Chicago, wysizt do ministra Stettiniusa memoriał,w kvorym miedzy 
innymi tak opisuje panuj;cg dziś w Polsce stosunki :"Tak zwany 
rząd lubelski wyniszcz. kroj i naród przez tępienie inteligencji, 
nieustanne aresztowania ,deportneje i egzekucje,wywóz maszyn itd, 
Zaden rzęd nie może być pod okupacją sowiecką rządem wolnym." 
Prymas Hiszpenii yrydał orędzie, w którym pisze, że los katolickiej 
i bohaterskiej Piski bedzie probierzem sprewiedliwości,gdyż było-- 
by tryumfem przemocy í nien"wióci oraz obrazą sprawi sdliwości,gdy- 


vy Polska nie otrzymała zupełnej niepodległości i suwerenności,- 


Radio warszowakie podzic,że trzech generałow awansowanych zostało A 
nn genernłow broni w armii Żymierskiego.,Nazwiska tych generitów k 
brzmie: Korczyc,Popławski i Świerozewsri„Kim są ci panowie? Pedho 4 


warszawskie bez żenady podzje ,ze Korozyc i. Popławski są wycho -= 
pia zj armii czerwonej i nigdy w wojsku polskim nie służyli,zuś 
»wierczewski jeko komuniste welczył podezns hiszpanskiej wojny do- 
mowej w Brygadzie Międzyn:.rodowej,- Jak wiadomo polska dywiz ja. 
poncerna, ktora walezyła w romach armii brytyjskiej,zcjęla wazne 
miasto portowe Wilhelmshaven.Polucy okupują to miasto.Uliice mają 
tam teraz napisy w jezykach polskim i śngielskim, W mieście powie- 
waja, flag. polskie oraz uaieszczono tam wielkie tablice z nepisau 


mi:"Femiętaj o Bucheawalde! ~ Wie brataj sie ż Niemcami," Ę 
JAK NISZCZYLI I JAK KRADLI, Dzienniki przynoszą coraz ob — ki 


szerniejsze wiadomosci o raàbunksch dokonywanych przez Niemców pod- 
czas okupacji.W Warszawie znaleziono dokument,podpiseny przez Hit- 
lera nakazujący zabranie polskich klejnotów koronnych do jego oso— 


bistego użytku. wojska alienckie znalazły w pobliżu Hannoweru w ko— "Hg 
- pelni soli oraz koło Berchtesgaden dw. wielkie nagromadzenia gra- E 


bowanych przez Niemców z wszystkich krajów Europy zabytkowych dzieł 
sztuki- Wartość tych zabytków oceniaja na wiele setek milionów zło-- 
tych.W Warszawie odbywa się obecdie wystawa pod nazwe, "Wzrszawa 


oskarzau", Oxirzujs się, że w stolicy Polské ulegky zniszczeniu nie- Ą 
mail wszystkie zabytkowe budowle „niemal wszystkie biblioteki zosta 


ły spalone, 2 z muzeów Niemcy rozgredli wszystkie cenniejsze za — 
bytki. Plon oćbudowy Warszawy obejmuje w pierwszej fèzie 800 domów 
mieszkelnych,dzialnice rzndowe i ambasady. Jakich zniszczeń dokom- 


li Niemcy w naszym kreju,dowidujemy sig z wywicdu byłego marszzł- 4 
ka sejmu Wojciech. Trempoczynskiego,ktćry powiedział,że lasy pol =- a 
skie 84 do tego stopnia wycięte,14 ich nie będzie mozna rusżyć co- 3 


najmniej przes kak 20,tak iz drzewo n^ odbudowę kraju będziemy mu- 
sieli sprowaizeć z zagreuicy,a wieę oczywiście z Niemiec,które w 
ten sposóh będą musi ty częsciowo płucić n m odszkodowanie. Z wię- A 
kszych miast polskich najmniej przez działania wojenne ucierpiat 4 
Kraków; nojberdzisj zniszczona jest Warsztwa,ale również Pozneń, Ą 
w którym Niemcy bronili się przez dni kilkanascie;ma szereg dziel- LĄ 
nić powaznie zniszczonych. 
= -009- = 
BIURO OCHRONY PRAWNEJ POLAKÓW W NIEMCZECH uruchomiono w p. 
dniu 21. mijżbr. przy Komendzie Obczu Wojskowego. w Doessel kcło War- p”. 
burga,Biuro to będzie bezpłutnie udzielało Polakom pomocy prawnej s 
w sprawach pracy,rodzinnych, majątkowych ita, xy 
Biuro mieści się narazie w polskiej szkole w Doessel,birakI wa 
sala 6, Porrd udziela się w dni powszednie od godziny 14. dc 16,30 to 


MICHAŁ DUDZIK (DUSIK?),który pracował ostatnio u rolnika E 
Henryka Snuera w Dahlen k.ilerburgo,zechce zgłosńkć się w ważnej A 
sprowie do Biure Ochrony Prawnej Polakow w Niemczech w Doessel. A 
PAMIRBTAJ O OŚWIBCIMIU I BUCHENWALDZIE — NIE BRATAJ SIE Z NIEMCAMI! N 
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OD REDJFCJI:Dzisiejezeu"Rodziną Polską" poświęcamy ma te. 

Powracamy tym samym dv zwyczaju praxtykowanegi przed wojną | 

w Pólsce,gdzie w jedna z niedziel mejowych,nazwann "DNIEM + 

MATKI" „oczy i serca wszystkich zwracały się ku matkom, jako 

ES catym swym jestestwem oddane są dziecism,rodzinie 
pracy. - 


880 ROWE PO MACD KIE 


Byład przy mnie,schylona nad dziecka koły:ską, 
kojąc słodkim uśmiechem serdeczny mój płacz; 


kochaną Twą obecność czulem wtedy blisko - , 
pewny,że w Twych ramionach nie trzeba się bac 


Twe dłonie,niby biażłe,milczace anioły 
wskazywały mi crogę wsród liter i ksiąg - 
i wiodły mię c» rano za rękę do szkoły, 

-  .a wieczór - w złotej baśni c.zrodziejski krag. 


Z Tcba razem w zuchwałej w uarzęnie ucieczce 
Szklanej Góry daleki zócbywałem szczyt 

"1 miłośćzku krółewnie zwierzeatem Ci Snieżce, 
na nowych z życiem zmagań oczekując świt, 


Tyś mi była światełkiem pośród burz i mgławic; , 
w uszach jeszcze mi dzisiaj pobrzmiewa głos Twaj; 
który umial tak prosto, szczerze błogoslawiś 
kiedym z demu wyruszał na okrutny bój. 


A potem, w dniach niewoli bezsionecznych,mglistych, 
gdy cierniem drut "olczysty w c :dzienność się wżari -= 
Twoje drogie, kocheue,wciąz czekane listy, 
a w listach Twej czułości najpiękniejęzy dar o «e e 


Dziś,kiedy Świt wolności sztandary już zatknął 

może przecież łaskawy pozwoli mi Bóg, 

rym za wszystkie radości i izy Iwoje - Ma t kro 

moje serce jak bukiet złożyl Ci u nóg « e » t 


Włodzimierz L e wik 


MATKA JEST ŻRÓDŁEM MIŁOSCI 
Matka jest zridłem miłości.Jej uśmiech jest najwcześniej - 
szym promykiem radości w duszy dziecka, jest początkiem kochania. 
Matka oddana jest dziecku z glęboxiego, bezinteresownegó poświęce- 
nia. Pielęgnuje je,spieszy mu z pomocą.liatce zawdzięczamy,że ro ~ 
zumiemy ludzi,że potrafimy się zdobyć na poświecenie i ofiary, Z 
matki pomocą zawieramy pierwsze, a zarazem najtrwalsze przymierze 
z pezyrodą,z izwiękami ojczystego języka, z czarem rodzinnej zie- 
mi, z przesziością i zwyczejami przodków. 


| latka swoim poświęceniem uczy nas pierwszych zasad „aja E a- 
ko podstawy własnego i powszechnego powodzenia, jako zrodła siły, 
dnści i niezależności. Matka wreszcie jest pierwszą krzewiciel- 
ka cywilizacji i kultury.0d kolebki towarzyszą nam w rodzinnym dc 
mu wszelkiego rodzaju wytwory ludzkiego umysłu: narzędzia pracy; 
pomoc życia,urzędzenia techniczne. Z nimi te - z pomocą rodziców-. 
zapoznajemy się cd zarania naszego życia,uczymy się je stosowac, 
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ulepszać i wytwarzać.Z izby dziecięcej wynosimy zasady moralne ,po- 
czucie piękna,podstawę, porządku prawnego,pierwszę znajomośc piesni, 
poezji i muzyki, - miłość ojczyzny i uwielbienie Stwórcy. 


j Te dobra cywilizacji i' kultury pielęgnujemy przez całe nasze 
Życie i przekazujemy je dalej naszym następcom. W ten sposób z po- 
kolenia na pokolenie krzewi się, utrzymuje i pomnaża kulture, ży- | 
cie społeczne,miłość i poświęcenie,praca i nauka,zorganizowzny byt 
panstwa,poczucie wolności i sprawiedliwości.A w całym tym rozwoju {| 
duchowym, jako najdelikatniejsza a zarezem najtrwalsza nić,przewi - . 
jaja się miłość matki i siła charakteru i rozumu ojca oraz ich pra- 
ca i poświęcenie. 


Lecz matka jest dawczynią zycia i zrodłem miłości, - 


CO DZI.CI UCZYNIĄ DLA SWYCH MATEK ? 


Od szeregu dni, poprzedzających "Dzien Matki",w szkołach wre 
gorączkowa praca mozgow, serc i rąk, Najmłodsze dzieci klas niż = 
szych szkoły powszechnej opowiadają z przejęciem, jail: to ich mamu- 
sie codziennie pracują,ile dobroci okazują swym dzieciom, 


"... Mała, jasnowłosa Marysia wie,że mamusię zawsze zocha,ale wie 
takze, że jest jeden dzień w roku w maju, gdy ona sama okaze swej 
mamusi szczególną miłość,Uzbiera więc dnia poprzedniego ładhych 

„ kwiatów polmych i wstawi je do słoja z wodą „aby były swieże, Na- 
zajutrz,w niedzielę rano Marysia wstanie cichutko iz kwiatami poś— 
pieszy do mamusi,Ucałuje ją serdecznie i powie:Mamusiu ! - bardzo 
cię kocham ;bo jesteś taka dobra dla mnie, 


Krysia w klasie III-ej przypomina,że ma brata Władka w kla- 
sie VI-tej i siostrę Zosię w gimnazjum; dlatego wszyscy razem pój- 
dą do swej mamusi z życzeniami i kwiatami.Tatusia w tę sprawę wta- 
jemniczą, bo doradzi i pomozże,Dzieci starsze ,zwłaszcze dziewczyn= 
ki,wyręczą mamusię w tym dniu w pracy, Wszyscy będa dla niej ser- 
deczni,mili,loże nawet zawsze będą się o to starać,bo tyle roboty 
jest w domu,i to takiej jedpostajnej,nudnej,nigdy nie konczącej de 


Zdzisław jest uczniem IT-ej klasy gimnazjalnej.Podczas dys- 
kusji nad programem ". Dnia Matki " żaproponował,aby cała szkoła 
wspólnie złożyła hółd matkom.Każdy z uczniów zaprosi w tym dniu 
swoja mamusię do szkoły.Jeden z nich przemówi w imieniu wszystkich, 
inny powie ładny wiersz lub odczyta krótki wycinek z wybranego u- 
twóru.Wszyscy zaśpiewają wspólną piosenkę i wręcza swym matxom bu- 
kiety kwiatów, i 


Inaczej nieco postawiła sprawę Danusia z II-ej licealnej: | 
wszysey w szkole postarają się jak najlepiej pracować, a w domu po- | 
magać i ułatwiać pracę mamusiom i to - w ciagu całego roku,W Dniu 
Matki" powiedzą mątkom o tym postanowieniu i złożą im dary ze swyh 
serc i kwiatów.- RAA” PY 


Boża krówko leć do nieba - Przynieś dla nas wszystkich chleba, 
Masła,mąki,cukru,kaszy, ~- Niech lzej będzie mamie naszej.g g, 
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UCZENNICE 1 UCZNIOWIE POLSKICH SZKÓŁ w WESTFALII ! Ņapiszcie.. 
do Redakcji "POLAKA " lub do Koła Nauczycielskiego w Polskim Obozie 
Wojskowym w Doessel koło Warburgą o tym,czy i» jak zorganizowalis- 
cie"Bzien Matki"w waszej szkole,i w waszej rodzinie. Piszoeie też: 
o waszym życiu,pracy i wydarzeniach w waszych osrodkach. Podawaj- 
cie w listach wasz wiek i klasę.Listy przekazujcie przez PP.Nauozy- 


